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 W Komitecie Obywatelskim zostałem asystentem Adama Stanowskiego
Kiedy byłem doktorantem KUL-u, miałem dużo czasu, bo nie pracowałem. Żyłem z
korepetycji, po prostu udzielałem ich jako biolog. Wyspecjalizowałem się w dawaniu
korepetycji kandydatom na medycynę. Wtedy było zupełnie inaczej, na egzaminach
wstępnych były  trudne testy,  a  ja  miałem niezłą opinię jako korepetytor.  Ludzie
dostawali dziewięćdziesiąt pięć procent na teście. Uczyłem rozwiązywania testów.
Mówiłem im, że nie uczę biologii, tylko skutecznego rozwiązywania testów z biologii,
bo oni  przychodzą do mnie,  żeby dostać się  na studia.  Tuż po Okrągłym Stole
zgłosiłem się  do  Komitetu  Obywatelskiego  Lubelszczyzny;  znałem tam Wacka
Białego. W [19]88 roku byłem z nim we Francji na winobraniu, bo można już było
dostać stosunkowo łatwo paszport. No i plątałem się [przy Komitecie], a ponieważ
miałem czas,  to  zostałem asystentem doktora  Adama Stanowskiego,  który  był
kandydatem na senatora. Byłem człowiekiem, który organizował mu spotkania, jeździł
z nim, byłem też takim w cudzysłowie „gorylem”. Oczywiście żadnego zagrożenia nie
było,  ale  Adam Stanowski  to  był  człowiek mocno roztargniony,  wprawdzie tylko
sześćdziesięcioletni, ale żył w swoim świecie. Po prostu był tak rozkojarzony, że
trzeba było mu wiele rzeczy wskazywać – gdzie wejść i gdzie wyjść; w chmurach
zupełnie żył, był wielkim umysłem, ale mało praktycznym człowiekiem. 
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